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„Kradnę z każdego filmu, co się d a ...”2 -  przyznał bez cien ia  zażenow a­
n ia  Q uentin T arantino, odpowiadając na kierow any w jego stronę zarzut 
plagiatu. Od tam te j pory już nieraz udowodnił, że jego skłonność do doko­
nyw ania m niejszych bądź w iększych zapożyczeń zupełnie nie przeszkadza 
w tw orzeniu świeżych i oryginalnych dzieł. W filmowym postm odernistycz­
nym świecie T ara n tin a  wyeksploatow any do cna krym inał, film  gan gster­
ski, film  w ojenny czy kung-fu zyskuje zupełnie nowe życie.

Teraz przyszedł czas na w estern, i to nie byle ja k i, bo w estern k ą śli­
wie określany m ianem  „spaghetti”. W zaproponowanej przez siebie w izji 
przynależącego do tego podgatunku film u D jan g o  z 1966 roku swoje „zło­
dziejskie zapędy” reżyser doprowadził do skrajności. Zgodnie z funkcjonu­
jącym  w branży filmowej powiedzeniem „dobrzy twórcy pożyczają, a ge­
n ia ln i krad n ą”3 T arantino  przyw łaszczył sobie nie tylko ty tu ł w esternu, 
w ystępujące w nim  utwory muzyczne, ale też jego gwiazdę -  F ra n ca  Nero. 
Co w ięcej, pełnym i garściam i korzystał także ze swoich w łasnych filmów. 
Tytułowy Django, podobnie ja k  C larence z P ra w d z iw eg o  ro m a n su , m usi 
staw ić czoła brutalności i złu tego św iata, by móc wieść szczęśliwy żywot 
z ukochaną. Z am iast sprzedawcy komiksów C larence’a i ca ll girl Alabam y 
mam y niew olnika i jego piękną żonę, Broomhildę.

1 Wściekła pulpa, „Film” 1994, nr 11, s. 36.
2 E. Ciapara, Obsesje Tarantino, „Film” 2004, nr 4, s. 50.
3 M. Chaciński, Klatki z jatką, „Polityka” 2003, nr 42, s. 63.
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Chęć przedstaw ienia czarnej w ersji w esternu oddaliła T ara n tin a  od 
fabuły obrazu, który go zainspirow ał. Tw órca zrezygnował z M eksykanów 
i K u-K lux-K lanu na rzecz niem ieckiego łowcy nagród, jego czarnoskórego 
w aleta  i okrutnych plantatorów . T arantino  zabieg zm iany rasy  zastosow ał 
nie po raz pierwszy. Tworząc w 1997 roku film  na podstawie powieści R u ­
m ow y p on cz , zm ienił nazwisko i rasę głównej bohaterki książki. T ak  po­
w stał najm niej krwawy z jego filmów, nostalgiczny krym inał J a c k i e  B row n . 
Reżyser zadał sobie tyle trudu, by móc przywrócić do łask  przebrzm ia­
łą  gwiazdę filmów b la x p lo ita t io n  -  Pam  G rier. Inny cieszący się sym pa­
tią  T ara n tin a  czarnoskóry aktor, Sam uel L. Jack so n , przyczyn fascynacji 
reżysera czarną k u ltu rą  u patru je w fakcie, że w głębi duszy Tarantino 
je s t  czarny4. Być może dlatego uzurpuje sobie prawo do nadużywania 
obraźliwego określenia „nigger”, którym  D jan g o  je s t  naszpikowany.

Mimo że św iat D jan go  to twarde, dzikie Południe, film  pełen je s t  ta k ­
że nietuzinkowych postaci kobiecych, od lubujących się w luksusie „house 
niggers” po tajem niczą, niebieskooką tropicielkę. Kobiety w film ach T aran ­
tin a  zazwyczaj dzielą się na zw iastujące kłopoty lo litk i oraz tw arde i n ie­
bezpieczne wojowniczki. Postać doświadczonej przez życie Broom hildy pla­
suje się gdzieś pomiędzy. M ożna pokusić się o stwierdzenie, że stanow i ona 
młodszą w ersję Ja c k ie  Brown. G ra jąca  ją  K erry W ashington m a wszelkie 
predyspozycje, by stać się nową muzą T aran tin a  -  reżyser uw ielbienie dla 
stóp Umy Thurm an zam ienił na eksponowanie całego cia ła  urodziwej K erry 
W ashington.

W najnow szym  obrazie T ara n tin a  zabrakło m ie jsca dla Thurm an, ale 
nie zabrakło go dla innych „stałych” aktorów. Tw órca ten znany je s t  z an­
gażow ania tych sam ych artystów  po k ilk a  razy oraz „ładowania” ich do 
swoich obrazów w ja k  najw iększej ilości. Sam  tłum aczy to zjaw isko w n a­
stępu jący sposób: „Moim problem em  je s t  to, że chciałbym  zaangażow ać do 
swoich filmów tak  w ielu aktorów, że chyba nie starczy m i na to czasu. S ta ­
ram  się więc angażować do jednego film u tylu, ilu je s t  to możliwe. T rafn a  
obsada je s t  dla m nie bardzo w ażna”5.

W związku z powyższym lis ta  „etatowych” aktorów T aran tin a  je s t  dość 
długa. H arvey K eite l zagrał P an a  Białego we W ściek ły ch  p s a c h  i P ana 
W olfe’a w P u lp  F ic tio n , a także ojca rodziny w O d zm ierzch u  d o  św itu . Tim  
Roth natom iast był Panem  Pom arańczowym  we W ściek łych  p s a c h ,  Dziuba- 
skiem  w P u lp  F ic t io n  oraz boyem hotelowym w C zterech  p o k o ja c h .  N aj­
więcej jed n ak  zaw dzięczają filmowej twórczości T ara n tin a  M ichael M adsen 
i U m a Thurm an. Postacie P an a  Blondyna i M ii W allace przeszły do h isto­
r ii k ina. Również wspom niany już Sam uel L. Jack so n  swoje najlepsze role 
zagrał w film ach T aran tin a .

Reżyser, znajdujący przyjem ność w popraw ianiu poprzednich ról swoich 
aktorów, Ja ck so n a  trak tu je  wyjątkowo. A ktor ten , biorąc udział w kolejnych

4 mw, Jackie Brown, „Cinema” 1997, nr 11, s. 50.
5 Wściekła pulpa, s. 38.
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projektach T aran tin a , zdaje się n ieustannie kreow ać postać wrednego cwa­
n iak a  oddanego swojemu pracodawcy. W P u lp  F ic t io n  w cielił się w p łat­
nego zabójcę, w J a c k i e  B row n  zagrał gangstera, a w D jan g o  w ystępuje 
w niezbyt chlubnej roli „wuja Tom a”.

Christoph W altz, najnow szy nabytek z wyżej wymienionych, rolą elo- 
kwentnego K inga Schultza przyćmił naw et zdobywcę O scara Jam iego Foxxa. 
W altz, mogący pochwalić się bogatą film ografią, dołączył do grona aktorów 
odkrytych na nowo. Nie bez powodu T arantino  nazywany je s t  „wskrzesza- 
czem k a rie r”. Udało już mu się reaktyw ow ać Pam  G rier, Um ę Thurm an 
i Jo h n a  Travoltę. Być może niew ielka, acz w yrazista rola B ig  Daddy’ego 
podniesie z upadku również Dona Johnsona.

W przypadku wciąż rozchwytywanego Leonarda DiCaprio Tarantino 
zastosow ał inny zabieg, a mianowicie grę z w izerunkiem . Przew rotny reży­
ser z etatowego am an ta  i uroczego chłopca uczynił brutalnego p lantatora, 
południowca pełną gębą. T ak  samo tw órca postąpił z Robertem  De Niro, 
w J a c k i e  B row n  grającym  nierozgarniętego krym inalistę, czy z D ennisem  
Hopperem, angażując go do roli poczciwego byłego p olicjanta w P r a w d z i­
wym  ro m a n s ie .  Chwyt stosowany przez T aran tin a  został nazw any przez 
Zygm unta Kałużyńskiego kontrastow ym  przypadkowym kom izm em 6. N ie­
w ątpliw ie kontrastow ym  kom izm em  reżyser objął również aktorów n a j­
nowszego filmu. N iegdysiejszy obiekt w estchnień, przystojny policjant 
z M iam i, gra chciwego, podstarzałego „tatu śka”, a C hristoph W altz z bez­
względnego nazisty  z B ęk a r tó w  w ojny  przeistoczył się w przerażonego ok­
rucieństw am i niew olnictw a, na swój sposób sympatycznego, łowcę nagród.

Nić w zajem nych powiązań między kolejnym i obrazam i T ara n tin a  je s t  
niezwykle długa i zaw iła. J a k  przystało na dzieła postm odernistyczne, są 
one utw oram i otw artym i, n ieu stannie do siebie naw iązu ją i w zajem nie się 
przeplatają. Dw adzieścia la t  w cześniej reżyser, tworząc W ściek łe  p sy , wy­
korzystał b ru ta ln ą  scenę obcięcia ucha, k tórą  zasłynął w łoski D jan go . Dziś 
ponownie, sięgając do źródła swej insp iracji, czerpie z własnego dorobku. 
W D jan g o  pojaw ia się częsty u T ara n tin a  motyw dokonanej w akcie zem sty 
k astrac ji, a sceny w alki w posiadłości C andie’go nasuw ają  nieodparte sko­
ja rz e n ia  z krw aw ym i ja tk a m i z K ill  B i l la ,  W ściek ły ch  p só w  czy P r a w d z i­
w ego ro m a n su . T arantino  w ykorzystuje nie tylko te sam e motywy, akto­
rów, ale też im iona i nazwy. Postać Broom hildy pojaw ia się w film ie nie 
tylko po to, by naw iązać do pochodzenia Schu ltza poprzez n iem iecką baśń 
o Brunhildzie i Zygfrydzie. Otóż główny cel stanow i pojaw ienie się im ienia 
Zygfryd, które -  ta k  się składa -  je s t  również im ieniem  jednego z bohate­
rów film u C ztery  p o k o je .

Znam ienna dla T ara n tin a  p lątan in a cytatów, odwołań i a lu zji je s t  
niczym innym  ja k  grą z odbiorcą. Zadaniem  widza je s t  ich odnajdywanie oraz 
czerpanie z owego procederu przyjem ności i satysfakcji. W ielbiciele talen tu  
reżysera do um ieszczania w obrazie filmowym „smaczków” proponowaną

6 Z. Kałużyński, Czarna farsa, „Polityka” 1998, nr 52, s. 57.
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przez niego grę ochoczo podejm ują. Jed n ym  z takich  smakołyków, którym  
chętnie d elektu ją  się widzowie, je s t  muzyka. U  T ara n tin a  stanow i ona nie 
tylko m iłą dla ucha oprawę, ale funkcjonuje na praw ach jednego z bohate­
rów. Utwory, dobierane skrupulatnie zanim  jeszcze pow stanie film, uzu­
p ełn ia ją  rys bohatera i podkreślają jego cechy. T ak  było w przypadku G irl, 
Y ou ’ll B e  a  W om an  S oon , w rytm  której U m a Thurm an ku si widzów i Jo h n a  
T ravoltę7, oraz piosenki, k tó ra  zagrzew a do działania sadystycznego P ana 
Blondyna. Tym  razem  reżyser również nie zawodzi. Oprócz tytułow ej pio­
senki D jan g o  pojaw ia się utwór odnoszący się do postaci Sch u ltza -  H is  
N a m e W as K in g . N ajw iększe em ocje jed n ak  budzi współczesna kompozy­
c ja  F reed o m .  Mimo obecności na ekran ie głównych bohaterów  gra ona rolę 
pierwszoplanową.

M uzyka u T aran tin a , od czasów pam iętnej piosenki L ik e  a  V irg in , je s t  
także jednym  z cytatów kultury m asow ej, za pośrednictw em  których posta­
cie tworzone przez reżysera kom uniku ją się. W edług B ronisław a W ildstei­
na, rozmowy o ikonach popkultury, czarnoskórych aktorkach  czy stacjach  
muzycznych stanow ią odzwierciedlenie rzeczyw istości is tn ie jące j w głowie 
twórcy, który elem enty ku ltury masowej trak tu je  ja k  bohaterów  ulubio­
nych książek  i filmów8.

O bcując z dziełam i Q uentina Tarantino, odbiorca doskonale zdaje sobie 
sprawę ze sztuczności prezentow anego mu na ekran ie św iata. Nie inaczej 
je s t  w przypadku D jan go . Reżyser n ieustannie sygnalizuje, że sn u ta przez 
niego opowieść je s t  rodem ze św iata film u -  od pierwszych dźwięków am e­
rykańskiej w ersji utworu D jan g o , poprzez niew ielki epizod F ra n ca  Nero, po 
niepozostaw iające żadnych w ątpliw ości wypowiedzi bohaterów. Schultz na 
przykład uśw iadam ia Django, że przem ierzając kolejne stany u jego boku, 
będzie grał pewną postać i może wybrać dowolny kostium . Najnowszy film 
e n fa n t  te r r ib le  am erykańskiego k in a  je s t  intrygu jący ja k  P u lp  F ic tion , 
krwawy ja k  K ill B il l  i rom antyczny ja k  P raw d z iw y  ro m a n s . To krw aw a 
baśń o pięknej Broom hildzie i w alecznym  Django.
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